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W IZ YTA  P R EZ Y D EN TA  SEN ATU RAUSCHNINGA U KOMISARZA GEN. R Z P L T E J. —  S E ­
NAT OSTRO W Y ST Ą P I PRZECIW KO  W YKROCZENIOM , ZAGRAŻAJĄCYM O B Y W A T E ­
LOM POLSKIM . —  PA RT JA  NARODOW O-SOCJALISTYCZNA W Y PŁA C I ODSZKODOWA­

NIA.
.To,41 i chodzi o polskich obywateli i osobyGdańsk, 17. 0. (TA T). W- dalszym ciągu roz­

mów, zapoczątkowanych -w dniu 12 bm. wizytą 
komisarza gencra-lnego R . P. w (J dań stoi u pre- 
zydsnita San a tu Rausehninga, prezydent Sena­
tu  Rausclining z-lożył w Gni i wczorajszym wiry 
te minfetiowi Papomu. w czasie której przed­
staw ił oficjalne wyjaśnienie w spra.wie pobicia 
o bm. dyrektora Sosnowieckich kopalu węgla 
in i. Gulkowskiego przez oddział rimundurowa- 
nych narodowych socjalistów  oraz w spranie 
innych czynnych wykroczeń przeciwko Pola­
kom na terenie W olnego Miasta. Prezydent za­
znaczył. że Senat ostro występować będzie prze 
ciwko wszelkim wykroczeniom, zagrażającym  
życiu, zdrowiu i mieniu Polaków w Gdańsku. 
\V tyni względzie władze gdańskie nie będą ab­
solutnie zważały na stanowisko winnych, czy­
ich przynależność partyjną. W szystkie organi­
zacje  otrzymały ponowne ścisłe polecenie, aby 
przestrzegały władze uprzedniem zgłoszeniem 
do policji wszelkich pochodów m anifestacyj­
nych. W przyszłości prezydent policji dawać be 
dzie pochodom specjalną asystę urzędników no 
licy jnycli dla zapobieżenia ewentualnym 
dentoni.

jnc

pochodzenia polskiego lub używające języka- 
pclsik. i sprawę traktowania ich przez urzędni­
ków i lunkejo,narjuezy gdańskich i władze ko­
munalne, to w tym względzie wydane zostały 
zarządzenia, aby bezwarunkowo unikać jak ie ­
gokolwiek gorszego traktow ania ty cii osób. — 
Wszystkie placówki n&roclowo-socjalDtyczne o- 
tiry.ymaiy ponowne zarządzenia, ab y  nikogo za­
równo zpośród obcokrajowców, jak i irieszkan- 
ców miasta nie zmuszano do oddawania pozJro 
wienia hitlerowskiego.

Prezydent Itauschniiig oświadczył,  że pra­
gnie w  t-en sposób podkreślić szczera, wolę Se­
natu do zachowania poprawnych i dobrych sto­
sunków z Polską. Co się tyczę poszczególny eh 
w ypadków  pobicia i zabójstwa obywateli .pol­
skich. dr. Rasischning pod a i dó wiadomości mi­
nis tra 'Pa  pego fakt. ukarania winnych i wdro­
żenia śledztwa co do spraw jeszcze ot warty cii. 
P artja  naród.-socjalistyczna v; Gdańsku zobo­
wiązała się do wypłaty poszkodowanym wzglęrl 
nic ich rodzinom pieniężnych odszkodowań, któ 
rych realizacja nastąpić ma w najbliższych 
dniach.

Z Poznania donoszą: -Na, porządku ćlzien- 
m n  W alnego Zgromadzenia nkejouarjim ów  
ianku Związku Spółek Zarobkowych 12 paź- 
iziem ika br. znajdzie cię sprawa nader donie- 
■>a dla dalszych losów te j największej czysto- 
mlskiej prywatnej instytucji finansowej.  ̂ Do- 
vi a duj cmy sic bowiem z kilku stron, iż. między 
dacham i. Banku i patronatem Związku Spół- 
izielni a czynnikami państwowemu doszło do 
■kutku porozumienie, na m ory którego rząd

(względnie wyznaczona, przezeń instytucja) —  
przejmie cały pakiet ak cy j uprzywilejowanych, 
znajdujący się w rękach patronatu Związku 
Spółdzielni i związanych z  nim insfytucyj, co 
zapewni państwu decydujący wpływ na Bank. 
W związku r. tą tran sakcją  urząd kuratora Ban 
ku, sprawowany przez patrona- Związku Spół­
dzielni, m a być skasowany. Natomiast państwo 
ma przejąć gw arancję za pewną część wierzy­
telności Banku".

Dziś uroces o zabójstwo ś; p, ' ‘budzika.
Dziś, w poniedziałek, rozpocznie się w Sa­

noku przed sadem przysięgłych rozprawa o za­
bójstw o ś. p. Chudzika i usiłowano zabójstwo 
m ajora Owoca. dwóch wybitnych 
Stron . Narodowego. Oskarżonych w Brzozowie 
jest trzech: Ja jk o , lu ehalter kasy m iejskiej —  
-wywiadowca policji Stankiew icz i powiatowy 
kom endant policji Drcwiński.

Rozprawie przewodniczyć będzie sędzia 
'Goolis, w skład komnletu sądzącego wchodzą 
sędziowie Relrowicz i Braun, oskarża wiceprok. 
■Kruczkowski. Powództwo cywilne imieniem

mjr. Owoca i wdowy oraz sieroty po ś. p. Chu­
dziku wnosić będą, adwokaci dr. Piorą c-ki ze 
Lwowa, poseł Zieliński z W arszawy i dr. 

działaczy Pictrzkiew icz z Sanoka. Oskarżonego Ja jk ę  
broni aclw. Szpigel z Sanoka, oskarżonego 
Stankiewicza adwokat dr. Foli z Sanoka 
i Oskarżonego Drewińskiego ad w. Ukrainiec 
dtr. Głuszkiewicz ze Lwowa.

Przez cały czas rozprawy' ,,Glos Narodu’* 
podawał będzie telefonicznie spraw ozdana 
z procesu.

D yrektorzy Stan dard Oil Co?

I k w i d a o j a  n o w y c h  k a t e d r  n a  On. J r .
Sprawa likw idacji niektórych kat-sdT w 

zkołaeh wyższych nic została dotąd zadocydo 
-ima. Rady wydziałowe zagrożonych fakultc- 
iw bronią swego stanu posiadaniu, wskazując 
a- fatalne*następstw a likw idacji katedr dla na 
ki. Czy i o ile fc wystąpienia- uniwersytetów 
ędą- przez p. min. Jędrzojew ieza uwzględnione, 
ie wiadomo. Dowiemy .sic o tom w najbliż- 
p rn  c-zasio. Naogół jednak wśród profesorów 
anuje raczej pesymistyczny nastrój co do sku 
jczności tych wystąpień

Równocześnie bowiem rozchodzą się wieści, 
tóre już. nawet prasa warszawska- podaje, ja - 
o-by redukcja katedr, o k tórej pisaliśmy, nwa- 
i być „pierwszą transzą", —  że po niej nastą- 
-i druga, która m. in. wyrazi się w skasowaniu 
wócli jeszcze katedr na Fniw. Ja g ie ł.: historj: 
prof. Konopczyńskiego) i rom anistyki (prof. 
'olkierskiego), Wiadomość tę przynosi ..ABC'1. 
>ow'arza.iny ją  na odpowiedzialność tego pi-

IIM-
To samo pismo przynosi wiadomość, że prof. 

ocjologji na Un. Ja g .. Dr. Jan  Bystron, k tóre- 
•o katedra ma idee, likw idacji, przejdzie na 
'■a.is£ec^c tc.t-. V\ arszawskiu

Nowy Jo rk , 17 września. 1’rzcd sądom j sfwa te dochodzą, do sumy 8 miłjonów dolarów, 
w Cliicago rozpoczął się proces przeciw 17 dy-^ Między oskarżonymi znajduje sic także zasia- 
rektorom i członkom rady nadzorczej Eian-I dający w radzie nadzorczej Standard Oil Coni- 
dand Oil Oompany oskarżonym o .-ystem aty-[ puny — dyrektor First National Banku or Che 
C7.no nadużycia na szkodę akcjonyrjus/.y. Q«zu-Jcago —  Taylor.

Rekonstrukcja rz$du(?)
j  ..Naprzód" przynosi wiadomość, jak o b y m ia  

la arastąłpić zmiana, rządu. Prcm jcreni miałby 
zostać wojew- białostocki p. Kościałkow ski, mi 
rastrem skarbu zaś gen. Górecki, którego w pre 
zesurze Banku Gosp. Krajow ego miathy wyrę- 
ozvć wicemin. Starzyński.

Udział adw, Szurleja 
w procesie Samborskim.

W  dniu 10 brri. rozpoczyna się w Sam bo­
rze proces o zamordowanie sp. 1 ad. Hołówki. 
Duże u tażenie nwwołała w W arszawie wiado­
mość, że w procesie tym wystąpi adwokat S ta ­
nisław Szurlej, który w imieniu p. Hołówko- 
wej wniesie powództwo cywilne w wysokości 
symbolicznej złotówki za straty moralne. * 

Proces w Samborze toczyć się będzie przed 
sądem przysięgłych. Odpowiadać będą za współ 
udział w zamordowaniu śp. Hołówki: M. Butiij- 
Mik. Motyka i Rom. Baranowski.

KS. PRYM AS HLOND O PRZYJA ŹN I POL­
SK O -W Ę G IE R SK IE J.

Budape-szt. (PATA ..I*e.-ti llirlap5 . u mieszczą 
wywiad z ks. kard. prymas::m Hlondem i min. 
Janta-Poiczyiiskiui. Ks. prymas llłond oświad­
czył. że uważa przyjaźń węgiersko-polską za 
pozytywną nictylko pod względem uczuciowym, 
ale i pod względem praktycznym. Pda«..y. k tó­
rzy wzięli udział w uroczy.Mośeiaeh. oęlą  w 
P oL cc apostołami jmlsko-węgipivki >j f rzvjażivi.

P o d z i ę k o w a n i e  m«n.  Ł u t e s i e w i c z a
w Moskwie.

Moskwa, 17 września (PAT). Minister Lu- 
•kasiewkz w lifcie do redakcji ...lzwjestij‘i bar­
dzo gorąco dziękuje tym licznym obywatelom 
sowieckim, którzy pospieszyli z pomocą lotni­
kom polskim. T a  sympatja której wyraz dala 
opinja publiczna sowiecka, przyjęta, jest przez 
szerokie ma.-.y ludności polskiej z głęboką 
wdzięcznością i oceniana jest nictylko jako  
akt? srm p atji. ale nównież jako cenny przy- 
w w e k  do rozwoju przyjaznych stosunków 
między obu państwami.

WDZIĘCZNOŚĆ WŁADZOM R E P U B L IK I 
CZUWASKTF.T.

Moskwa, 17 u-rześnia ĆPAJ'\ Ifin isler 1-u- 
•kasiew-ioz odwiedził komisarza spraw zagra­
nicznych Litwinowa, wyrażając mu wdzięcz­
ność za pomoc okazaną przez władze autono­
micznej republiki czuwąskiej i przedstawicieli 
lotnictwa sowieckiego lotnikom polskim no kn- 
tasttefie  pod C/eboksarami.

CODOS i R O SSI W MOSKW IE.

Warszawa, 17. fi. (PAT-. Dzisiaj o god/.ini' 
7.-10 z lotniska na Okęciu wystartowali do Mo­
skwy' lotnicy francuscy Codos i Kossi na samo 
locie „Joseph L e B rix '1 oraz lotnik ATor.ieuil nr. 
samolocie ..B iarritz".

Wieczorem don i on i  z M o-kwr. że Codos 
i Rossi wylądowali na tamtejszym lotnskii o go 
dżinie 16.40.

TA J  EM M CZY LINOBER GH.
Sztokholm. 17 września. Pułkownik Linfl- 

hergh odleciał dziś w południe ze Sztokholmu 
w kierunku południowymi, bez podania celu 
-woj podróży. „Stockholms Tidningen" donosi, 
że Lindbergh leci do Leningradu, gdzie pra­
gnie się zaznajomić z warunkami meteorolo­
gicznymi sowie-ckiego lotnictwa a iS< tycznego.

K o n f l i k t  k o ś c i e l n y  w P r a d z e .
W  sobotą odbyło się w Pradze nadzwyczaj­

na posiedzenie rady ministrów w sprawie przy­
toczonego w czoraj lis.tu k.«. nuncjusza Oiria- 
ciego do k>. Hliniki. Rozeszły się pogłoski, ja ­
koby rząd czechosłowacki mial się domagać od 
wołania Nuncjusza przez Stolicę Apostolską. 
Gdyby sio ta pogłoska sprawdziła. Pradze gro­
ziłby nowy* konflikt ze Stolicą Apost. podobny 
do tego. który przed paru laty powstał z po­
wodu protestu k>. nuncjusza Marmagicgo y zc 
ci w udziałowi rządu w antykatolickiej m anife­
stacji husytów.

Krwawe starcie 
z hitlerowcami w Grazu.

Wiedeń, 17 września Z okazji m anifestacji 
zwia.zki4.v- patrjotypznyic.il doszło rlzi  ̂ w Grazu 
do krwawego starcia i. hitlerowcami, którzy 
kilkakrotnie usiłowali rozbić m anifestację. Pod­
czas rozpędzania hitlerowców przez policję zo­
stało przeszło 20 osób ranionych. Policja a r e ­

sztowała przeszło 100 Ii kierowców.

t

konywnne są aresztowania wśió.ł keniunistćw 
oraz zapadają ostre wyroki sądowe przeciwko 
aresztowanym. Z FmnłsUirtn nad Menem d o­
noszą o umieszczeniu 100 osćb w obozie kon- 
centracjynym . W  Berlinie wykryto tajem ną 
drukarnią, w której wydawano gazetę komu­
nistyczną. Aresztowano 5 współpracowników. 
IV Bonn zapadł wyrok skazujący (i osób na 
eięż.kio wiozienip od fi do 10 lat. IV Hagen 
proi,-u"ator zażądał kary śmierci na 4 komuni­
stów. oskarżonych o napad na sztnrmówkę h i­
tlerowską połączony z zabójstwem. W  Lubece 
za podobne morderstwo skazano dwu człon­
ków h. Reicbsbanneru na kary śmierci.

P ó ł w i l j o n o w y  2 j a z d  w „ d n i u  c h ł o p a  
n i s m i s e k i s o o ^ -

Berlin !7  września. (1’ATl. 1-Yasa zapowia­
da urzędowo w niedziele 10-ero pażd/Aernika 
„Dzień chłopa niem ieckiego". Na Bueekeberg 
pod Hameln zebrać się ma około 300.000 chło­
pów z W estfalii i dolnej Saksonii. B o  zebra­
nych przemawiać będą kanc. Hitler i minister 
rolnictwa.

S w a s t y k a  o b o k  c h o r ą g w i  p a p i e s k i e j  
n a  k a t e d r z p

Berlin, 17 września. Z okazji wejścia w ży­
cie konkordat u między W atykanem  a Rzeszą 
odbyło się dziś w katedrze św. Jadw igi uroczy­
ste nabożeństwo dziękczynne w obecności non 
cjus/.a apostolskiego nisgr. Orsenigo. K ancle­
rza Hitlera i wicekanclerza reprezentował re­
ferent OM>bisty w icekanclerza v. Papeńa, von 
Sacigny, zaś rząd pruski reprezentował pod­
sekretarz stanu Gruort. z  te j okazji na wieży 
katedralnej po raz perwszy obok swastyki 
i flagi czarno-biało-czerwont-j powiewała tak­
że flaga papieska.

B o j k o t  d a j e  s i ą  w e  z n a k i  n i e m i e c k i e j  
ż e g l u d z e .

Hainbnrą.a 17 września. Wobec katastrofal­
nego spadku frekwencji na niemieckich okrę­
tach transatlantyckich z powodu bojkotu żeglu 
gi niem ieckiej, towarzystwa niem ieckie odbyły 
zgromadzenie, na ktorem postano,w iły z, dniem 
l października br. obniżyć cenę biletów w ko­
munikacji z Ameryką o 10 procent.

i z y  k o n c e n t r a c y j n e  p ę c z n i e j ą .
Berlin, (PAT1). Na terenie całej Rzeszy do-

T r z y  r e k o r d y  W a l a s i e w i c z ó w n y .
Poznań, 17 września (PAT1). 7AT niedzielę 

odbyły się w Poznaniu ogóhio polskie zawody 
lekkoatletyczne z udziałem nasz.ych rekondzi- 
stek świata W alasiewiczówny i W ajsów ny oraz 
mistrzyni Czechosłowacji Koubko^■ej.

W biegli na 60 metrów Walasiewiczówna 
uzyskała czas 7.4 sełc. o 0.2 sek. lepszy od re 
kordu świata. Wpada na metę o metr przed 
Koubkovą. Na 100 metrów Walasiewiczówna 
uzyskuje wynik 11.8 sek. o 0.1 sek. lepiej od 
rekordu świata, K oubkoca o metr w tyle. —• 
IV biegu na 800 metrów Wala-siewkzówna z wy 
ciężyła dzięki doskonałej taktyce. Przez pół 
lora  okrążenia jmow.adzila Czeszka- Mocnym 
finiszem W alasiew iezćnna wysunęła się na czo 
ło i przrruała taśmę w czat-ie 2.18.4. co sta­
nowi nowy rekord Polski. Ivoubkova o 2 me- 
trv w tyle. d.vsku zwyciężyła W ajsów na. 
:ł8.10 przed Jasieńską (AZS Poznań") 31.43. — 
W kuli Jasieńska I1.fi!) przed "Wajsówiią 10.83. 
Z in n y li wyników na uwagę zasługuje nowy 
rekoni VI<ki uzyskany przez ŚAięokcwiskicgo 
ŚPoinor/.c’;. w rzucie miotem 2-9.01. W tyczce 
1 oznańczyk Zakmzi.-ntki ustanowił rekord okrę- 
gu o  metry (12 i pół cm.

lUiŁMUH!'"# .V WW
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Co s ły c h a ć
x v  M r m t e m m i c .

P o n i e d z i a ł e k  1-8: św. Józefa z Kup. 
W t o r e k  19: św. Januarego.
W t o r e k :  wschód słońca o godzinie 5.40. 

tm.iićd o godz. 1S.06.

GW AŁTOW NA SCENA NA PLANTACH.
W ubiegłą niedziele w samo południe wydarzy­
ła sio niezwykła scena- na plantaeli. Do space­
ru jące j pary przystąpiła kobieta i /nw/.eła okła 
dać po głowie towarzyszkę mężwzyziiy j to tale 
dotkliwie, że okazała się po-trzełm in tenren eji 
lekarza Pogotowia Ratunkowego. Okazało się. 
że jłobił a. -Inna WróŁluwna. uPzyiuyn ała 1 >1 iż- 
sza znajom ość z mężem p. Zofji K ossow ski:), 
Józefem .

 ̂ •> 
B R P R R T U A R  T B A T R IJ  S Ł O W A C K IE G O .

Poniedziałek: ..F ircyk w zalotach11.
W torek: ..Sułkow ski".
Środa: ..Egipska pszenica11.

K K P K K T D A R  K IN O T E A T R Ó W
WANDA: Adjutant jego wysokości (Vlasty,j 

: Burian).

ŚW IT : .,Donovan“ (Jack ie  Cooper).
APOLLO: Noc miłości (Don Jo sse  Mojica).
SZTU KA : ..Narzeczona z W iednia'1.
UCIECHA. ..Madame B utterfly11 (Svlvia Si 

dney) oraz występ orkiestry.
A TLA N TIC: ..Siostra Angiełika'1 (Zonną

MarciUe); film czeski.
A D R JA : ..Romeo i Ju łja 11 z Dymszą —  oraz 

^Maleńka z Montparnasse11.
PROMIEŃ: ..10%  dla mnie11 (w roli głównej 

P ola Mankiewiczówna i Kazimierz Krukowski). 
„Flip  i Fła-p w leg ji cudzoziemskiej11. N

SŁOŃCE: ..Ozerop11 (Ja ck ie  Cooper). " *'

KfNO DOMU ŻOŁNIERZA: na czas od 18 
5© 22 hm. Fiłm p. Ł „Bebe i ska’1 (w roli gl. 
Bebe Daniels). ,

w niej równio/, udział liczne rzesze urzędni­
ków i podurzedsiików pocztowych.

T'o nabożeństwie wvffło.«zonvc.]i zostało szc-
poeztowców. Htacłjon len zbudowanyj re.g przemówień. które rozpoczął ks. d zjjkad j

Owa-a. prezes Związku Bołskieh K-as Oszsezęó- 
no.ści we Lwowie, wiceprezes Zrzeszenia Stb- 
wia.m&Jkh K as Oszczędności, p. Dorawgki dy­
rektor Kraik. Kom. K asy  Oszczędności p. K o­
chanowski. dyrektor K asy  Oszczędności Pow. 
Krakow skiego. Po powitaniach delegaci odj:v 
cha-l-i do kw ater po hotełach. O godzinie 21.00 
w salach Starego T ea łiti odbyło się zapoznaw­
cze zebranie towarzyskie.

w Krakowie.
W ul), niedziele odbyło de na terenie kra­

kowskiej rad jostacji telegraficznej w Dębni­
kach uroczyste poświęcenie stadjonu sporto­
wego
przez samych pracowników pocziowych dyre-lZapała. ł>o nim zabrał głos p. wicemin. Drze- 
kcji krakow skiej wyposażony został w boisko, wiecki. oraz płk. Uolodawiez. Wszyscy mówcy
piłki nożnej, dwa korty ienisowe. bieżnią h‘k- podkreślili fakt. że nowo-poświęcony stadjonjków Kas Oszczędności w Warszawie p. Zda- 
ikoatletycz-ną dwa bobka do Galkówki. jedno1 jest pierwszym w Polsce stadjone.m pocztowym nowski nie przybył na zjazd z powoda choroby.

| Że powstał on w Krakowie dowód to. iż. min­
io nas/e na-

Obradom zjazdu przewodniczyć będzie wice­
prezes Dr. Uhma, gdyż prezes Związku Zwiąż-

1)010-
do koszykówki, natryski i t. d.

ł roczysl osp nr/porze-la sir- Ms/.a ś.e- i.. J  
wą odprawiona na nowo-ot wartym sta,ijonioj f \ Iko w kulturze iłue-howej 
prze-/, ks. dziekana Zapalę. IV czasie mibożeń-: nież fizycznej.
sfwa chór j  orkiestra pocztowców wykonały Na zakończenie ollbylo się na stadionie 
szereg utwoia w religijnych. Po Mszy św. ks.iszerog' zawodów i pokazów sportowych, po ktć- 
Zapału dokonał poświęcenia boiska. i n e h  p. wiceminister Drzewiecki rozdał zwy-

Na uroczystość przybyli p-r/.cdsta w icicle^cii zc(>m nagrody. Największetn zaiuleresowa- 
władz z p. wicemin. poczt i telegr. inż. Drze-inicm eies/.ył się mecz pitki nożnej, w którym 
wice-kim, prezesem dyrekcji poczt. inż. Gostwi pocztowcy krakow scy pokonali sw\ ch kolegów

. , Przybywa.ja.cy w d-niu dzisiejszym do Kra- 
zajmu.ie przodujące m iejsce moj kowa z wicemin. Korsakiem min. skarbu Za- 

1.......... Polski, lecz row- -,va dziki wygłosi na zjeździć przemówionio.

ckim, prezydentem mia«ta Kappiickim, płk. Bo-I/. Zakopanego 
leslawiczem i Wójcickim na czele. Wzięły!

3:1.

Od soboty, 16-§o b. m. w kinoteatrze „ A P O L L O * *
Luksusow e arcydzieło. zrealizowane giestem  królewskiej fan tazji!

r/a ru ją ca  pieśń. — Kolosalny przepych w ystaw y. — 
N iesłychane bogactw o raetodji. — W g łó w n y c h  rolach  
dwa fascynujące z ja w is k a  na niebie kineiniatosrrafj):

Dsn Josse lOJlCli, Mona MARIS
klasyczny am ant i znakom ity śpiew ak — św ietna tancerka, zach w ycajicn  piękność. — Nie­
byw ale atrakcje. — pikantnych przygód. —  A rcydzieło to przez *w oją k on certow ą s r »  — 

wznosi się na szczyty najwyższego artyzm u i piękna !

m m m

<3ifi*nHrczne i»ro!efi*v

f p a r t .
Wisła — Ł. K. S. 1:0 (1:0).
trudem uzyskano z-wyrię-O-wo czerwonych. 

Mało doświadczeni napastnicy W isły mimo 
wyraźnej przewagi nie mogli sobie dać radv 
z obroną gości. sta;! zalediwie jedna bramka 
zdobyta w 10 minucie przez Artura zadecydo­
wało o wyniku.

Rogcw (3:2 illa W i-ly. S,d/.i,-i p. K rajca rek; 
widzów niespełna 2 i pół tys.

W YN IKI ZAWODÓW LIGOWYCH.

Pbgogn —  Leg ja  8:1.
U za mi —  W arta 1:0.
22 p. [). — Podgórzu 8 :0.
Warszawianka -r- Harbamia 5:3.

* Z T E A T R U  M IE JSK IE G O  IM. J .  SŁOW AC­
KIEG O . Dzisiaj w' jKłniodzjiałnk, wieczorem, 

i "wznawia toat: m iejski wesołą 'komedię F  ra-niei- 
wzka Zabłockiego „Fircyk  w zalotach1', w opra- 
Bowanhz aeanite»w«a Jó zefa  Kairbowufciogo. z 
d y r . Ju łjuszem  Osterwą w rołi tytułow ej, w- dal 
uaj obsadzie pp.: Gtrafiow&ka, Tzndwrżanka. K ar 

bowski, Pągowriki, Srawsearolki, Owwaósfa.
Początek przedstawień o godz. 7.30 wier-zo- 

i r«n.
ZAMÓW IBM  A  NA STAŁE MIEJSCA PR-E- 

jMJEROWE w teafcpsce miejskim im. J. Słowar- 
tfefeg® przyjmuje Sf^rsffcałjait teatru codżion-nic 
od g<xta. 18— ! icąwłTwtr*) i od godz. 6-— S -wh - 

i tacrem.

J a k  o p e r o j ą  z ł u d z i  e j e  
w Krałi j m n ?

dach ł ptrae -. -W ytrychem , mtowanic-m, praca 
okno.

Zamachy na mionie miewzikaiteów Kcakosta 
■tają się coraz CMEjeteae. Pomija ja/ już. przy 
godne kradaieże kieszoakowe na targu, na pe 

1 ranie dworca, w tnaarrwaju it/L. trzełza. za«na- 
eiyć, że mnożą się głównie kradzieże miesnka 
nrówe. v

i Ostatnio zakradli się awawwtL s îr-itwcy na 
podwórzu kamienicy nr 34 przy Rynku głów­
nym i usiłowałii wdamać się do sltołepu Jana Wil 
ozyńskiogo. Na sswMtęecie zachcianki złodziei 
Błwrwa.żono w porę i S|Mchzo?K) ich.

Złodzieje wiedzą, dobrać, że i z |K>dwórzH 
można często zatbrać ooń cenniejszego. Stan. 

I Kościółkow i z Rakow ic skradziono w ubiegłą 
sobotę row-er, który zostawił on na pod'\vór/m 
domu nr. 19 przy wh Szew skiej. St-raf.,a wyno­
si 120 złotych.

Chętnie wdzierają się włamywaoze do re- 
sta-uracyj. gdzie —  poza- pieniędzmi —  zaopa­
tru ją  się zwykle w papierosy i wódkę. W n 
ey z ubiegłego piątku na sobotę nieustaleni 
narazić sprawcy wdarli się do lokalu restaura­
cyjnego -S. Biifełda i skradli za około 1009 zł. 
w ó lek  i papierosów.

Przy ulicy Jn-kóba J/.łodzieje znć>w (Mie­
wali stare okno w mieszkaniu W. Freidliciia 
i niezauważeni przez nikogo zabrali biżuterię. 
wa.rtośri około 000 złotych.

Z-loczyńcy nie gardzą t-eż łupom w in-nej 
postaci. Sto kilogramów mąki e-kradziono /. 
jHCkarni tOiśeie Friedman, zamieszkałej przy 
uŁ K alw aryjskiej 15.

Prędzej czy później jednak amatorzy eg. 
dse> własności wpadają w rę-cc policji. zwią 
Ziksu z głośną kradzieżą, dokonaną u zegarmi- 
sbrza Sindola (ul. Długa 10), zatrzymano zna- 

|n«aro włamywacza Eug- Dębskiego oraz jego

KLĘSKA LEKKOATLETÓW POLSKICH 
W KATOWICACH.

•Katowice 17 września. Mecz lekkoatlety- 
ezny W ągry — 1'ols-ka zakonrży-1 się przegra­
ną naszych reprezentantów w stosunku tfi % 
do 31 ])[nn,nk-fu.

PO?. 5 TECZNA MAPA GL. URZ. ST AT. —  
! L-ta-tnó) zoct-ala wydana przez Htćwny Urząd 
Siaiystyczny Mapa lVojewćmIz!w Centralnych 
i W,“ >odni('h Rzeic-zypo.- polituj 1'oLkiej w epr. 
R. < 'ebenowic/.a. Mapa jest oparta na zupełni? 
nowym materjalc kartograficznym, po raz 
pierwszy podanym do wiadomości. Mapa- wy­
konana jesi dwnbarw nie w skali 1:1.000.009 
i oddaje jwd/Jał administracyjny gmin, powia­
tów i województw wedtug stanu z dnia 1 kwieł 
nia 1933 r. Do mapy dołączony jest skorowidz 
miast i gmin wiejskich. Zauważyć należy, że 
e na mapy jest biwdzo niska, gdyż ,ią< ztiie ze 
'koń™ id/.em kosztu je ona 1 /.ł.

U góry: 1'otęż-ne łk a ły  Gibraltaru. ]wd k-tó- 
remi ma być przeprowadzamy tu n ;ł, łąc-zący 
G ibraltar z wybrzeżem afrykauskieai. Birdowa 
tnnołu przewidziana je.st na okir.">s siodurmi lat.

U dołu: Montblaw od strony miejscowości
Cliamonis. Pod ta. najwyższą górą w EiwofMe,

według włoskiego plami, ma być przekopany 
tunel, któryby umożliwtił złnudowanic autostra­
dy, łączącej północno W łochy z Genową i 
wschodnią. Fran cją . Narazić je s t to jednakże 
tylko śmiały proj oktt-

HH»

Pięciuset delegatów na słowiański zjazd oszczędn.
•Jak już donosiliśmy, w dniu dzisiejszym o 

godzinie 10 rano rozpoczynają się w salach 
Starego Teatru obrady Pierwszego Słowiańskie 
go Kongresu Komunalnych Kas Oszczędności. 
Udział w zjeździe -/.głosiło około 500 delegatów 
z Polski, Czechosłowacji oraz Jugosławji. D e­
legaci poczęli przybywać do Krakow a już w 
sobotę najw ięcej jednak uczestników zjazdu 
przvbvlo w nierlteiełę.

W czoraj o godzinie lS.-to przyltył z Czecho­
słowacji specjalny pociąg, przywożąc 140 de­
legatów czechosłowackich (w tem 20 pań) ora

jwąmlniezki: Jan inę Górecką i F r . ktarostko- 6 jugosłowiańskich. Z delegatami c-zecdioslowac
jeą- W twa-sic rewizji dokonanej u wyżej w e  

^mienionych osób. znaleziono większą ilość ze­
garków i różną biżu-terję. Raeczy te zostały 

i awrócone poszkodowanemu.

kimi przybył również adwokat, dr. Leon Woif. 
1). JMIM'1 polski do parlamenfu w Pradze, zna­
ny działacz chrzościjaiWko-społee-zny we Frv- 

I satacie.

Przybycia dołegatów oc/zektwałi na. dwor- 
t-u m. żn.: prezydent, miasta- p. Kaplrcki, tir.

przyhory do *  z y e i a 
0 . M. C. a r t y k u ł y  
hafty, karouki, wstężtei 
również pończochy —  

•karpaifc i, b ie łiznę  m ęsk^ i damską

iwłeca;

Zafja Aksakowa, Kraków,
ulica Wiśina 4.

Od Administracji.
C t i a a i  * r e g * J ® w » » i a  ■ a k ł a ^ *  

pr*»imT o jak ■ajrjekUjsz® »r® - 
jaraiaiiznaraty

Od czwartku, dnia 14 b. m. w kinotiatrze „SZ T U K A **
Ostatni w spaniały prsnbój produkcji św iatow ej! — C zarująca, m elodyjną oporetka filmowa) 

pełna hum oru i w dzięku, uim ująca lokkośria, św ieżością, zabaw ą i śpiow em !

^ i d R u c z e Ń t  z  w x m \
./.tp yłzn e przygody ea lem at zabaw nojo qni pro quo dwóch zakochanych  p a r ! —  Czarawna 
-mienia Wiednia, stolicy walca i zabaw. Dowcipno sy tu acje ! F lir t, p ikanłerja! Muzykę ńo togo 
I:v-u stworzył najsłynniejszT w spóiczssny kom pozytor oporotak, tw órca ezołow ych arcydzieł 
•go stylu, śpiew anych F R A H r i < s 7 F K  I F H A R  5V rolach  głów nych elita  n a jśw t^ -

ia całym  św iecie   I U L l i n i i  niejazych gwiazd ekranu europ.
Ten przepiękny film roztacza wśród widzów' a tm 0 sferę beztroskiego śm iechu pogody i radości!
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Z Rzcszowszczuzny.
Podłoże rozruchów. Dlaczego w tych powia. 

tach? Ja k  zaradzić na przyszłość?

Rozruchy w powiatach rzeszowskim, łań- 
puckim, rozpezyokim, zwolnienie starostów w 
tych powiatach —  w ym agają p arn ego naświc- 
tlenia i z iranej strony, aniżeli to podawały r a ­
porty i pisma różnych odcieni.

Dlaczego właśnie w tyoh powrótadh miały 
miejsce rozruchy?

Pow iaty te. a w szczególności Rzeszów, pi­
ko środefe, hyły jeszcze za czasów ausfcrjjac-. 
kich tym  kotłem , w którym  ustawicznie ferm en 
towaly part je  ludowe, secesje, rozłamy i po­
wstawania różnych stronnictw  klasowych, mniej j 
lub więcej radykalnych. T utaj płonął ruch ks. 1 
ftojałowskicMro, a jak  szeroką i głęboką była 
jego praca i jego wziętość. dowodem ]>ommki j 
i tablice po wsiach tutejszych stawiane po je - i 
go śmierci. T utaj arc-ywichrzyciel J .  Kt,-miński 
rozbił stronnictwo ks. Sto.jnłow skiego. zaw-iązu 
ją c  „Stronnictwo ludowe". które miało czasz­
kami szlachockiemi brakować drogi i ulice. Tu 
ta j W itos „zdradzi!11 RtapiiUkiigo, zawiązując 
stronnictw o „P iasta11. Tu Pluta rozbijał P iasta 
tworząc własne swe stronnictwo. T u ta j zapusz­
czał '-zagony Okoń i bardzo radykalny b. pou-ł 
Bom ba. Sa la  ..dokoła" w K/.c-szow-ie bywała nie 
mym świadkiem tyoh ,różnych przewrotów, k tó­
re stąd rozchodziły sio po powiatach i przesią­
kały  w lud.

Rzućmy okiem i na ostatnie czasy! Unie­
ważnienie listy P iasta, rozgoryczenie ludności 
pozbawionej możności glosowania na swymi 
kandydatów, kilku a nawet kilkanaście tysięr-z 
n-e zgromadzenia i wiece W itosa, domy ludowe 
imienia W itosa, p0dt.r7.ym> wały w eiąglom na­
pięciu wieś. Mowy agitacyjne .posłów tak z iml 
nej jalk i 7. drugiej strony gorączkowały chło­
pa. Jedni posłowie wołali na wiecach: ..doszliś­
m y do władzy przez trupy i krew. mamy . ile, 
te j władzy nie oddamy tyłko przez. krew " —  
a łka to odzywały się glosy: ..lała Pic krew
chłopska; to się jeszcze p o le je": inni: ..j:«lcn
chłop. to mic, kilku to już coś z.naezy, a  tysią­
ce. tn siła, nas jest miljony, gdy razem pójdą, 
rząd musi robie, eiz-ego zażądają".

Po wsiach powstawały organizacje „str/e- 
leckie^. Nio będziemy 1-n zastanawiać »ię and 
ich potrzebą. czy szkodliwością: faktem jcsD
jednak niczbhyni. który  śledztwo w ykryje mo­
że. żc w' rozruchach brali udział członkowie 
„Strzelca", a karabiny .strzeleckie zwracały się 
przeciw f Pol. Państw.

Sr.aro-fowie poszli w odstawkę. Pewnie, ż.c 
m uóeli zawinić, ale czy w nicli wyłączna wmu 
leży? Je ś li im przypisać winę. 1o przedewszyst 
kiom tę. ż.e za mało stykali się bezpośrednio ze 
wisią. za mało osobiście. na m iejscu jjrzecdwdm 
lali "agitacjom czy z jednej, czy z drugiej stro ­
ny. żo nie chcieli zbytnio wierzyć relacjom i ra 
TMirtom Pol. Państw.' Jeś li jednak zważymy, ż.e 
członkowie ..Strzelca11 brali udział w rozru­
chach. t-o główna wina. leży w kierownicit >vie 
.Sm .elca w t y l i  powiatach, a szczególnie w rze 
szewskim. Na czoło ..Strzelca11 wyeumieto czło­
w ieka znanego w powiecie ze zmiennych prze­
konań politycznych, polityka zupełnie niepew- 
11 ego. nic m ającego pojęcia o organizacji w oj­
skow ej. a co najważniejsze, piastującego w mie 
ście urząd nakładający i ściągający  podatki 
i opłaty ..kopytkow ego11, od. postoju Dur, od 
każdego kilograma maóln. od każdej cebuli, pic

Dziś i cectzłannte

» » W A N D A » ?
w toatrze iwiatinym

N a jw e s e ls z y  j n a jro z k o s z n ie js z y  p r z e b ó j  k o m e d jo w y .  f i l m  z a k a z a n y  w  h i t l e r o w s k i c h  N ie m ­
cz ech .  F i l m ,  k t ó r y  p rz e w y ż s z a  w s z y s t k ie  d o t y c h c z a s  w id z ia n e  fa r s c .  N a jp ik a n t n i e j s z y  u tw ó r  
R o d *  R o d y  tw ó rc y  „C: K. K o m e n d a  ser i ;“ w  r e a l iz a c j i  M a e  F r ie a  i K a r o la  L a m a ć a  n ie z a p o m ­

n ia n e g o  re ż y s e r a  t i lm n . 0 .  K. F e ld m a r s z a ł e k "

N a jp arad a ie . jg za  s a t y r *  z życia 
o f i c e r ó w  O.K. a r m j i  a u s t r i a c k i e j  
W  g łó w n e j  ro l i  kró l  k o m ik ó w

NIEDOŚCIGNIONE 
OSTRZE 

do GOLENIA

WSZĘDZIE D O  NABYCIA. 

BŁ. S K Ł A D : K R A K Ó W , W iś ln a  6
l> K O G JS R J  *

U L A S T A  B U R I A N
f i l m  ten p ełen  d o w cip u  i p ik a n te r i i  je s t  n a jz a b a w n ie j s z y m  p r z e b o je m  sezon u  1033  i N ie z w y ­
k le  k e m i c z n e  s y t u a c je .  A r c y z a b a w n e  <jui p ro  ii iw . H u m or ś p ie w  i z a b a w * ,  p o n a d to  w  p r o g r a ­
m ie  n a jn o w s z y  t y g o d n ik  dźw ięk .  l’ ocz  se a n s ,  w d n ie  pow . o g. f>, 7 i u , 10 w  niedz.  i św . o ę. 3 pon.

. raitsiui.-ja z W irc/.awy; 22.40

F I S H  A R  M O N  J E
S Z K O  I . N E

d łu g o ś ć  1 a?

KMitói 1-52 S! 
mfoii 1.12 s ,
ł  f l t t i WI We j  

1 a s t r y ? : '
251'. -  1

syi* 8 »
i B i t . e a e j  c e n i e  

pttlee-a Skład fortep ian ów

W Ł A D .  B O L O N S K I .
X RA SC O W, RYŃSK GŁ. 34.

Walka z „radiopa:ęczarzami“.
( zceho.-low acja, poMada w .-to-iinku do 

ilości mieszkańców względnie mule] powierz­
chni kraju — znaczny odsetek raiijoabn- j 1'ras- 
)H-ntó\v, w yrażający się ilością 450 tysięcy, co i u z 
stanowi odsetek 32 abonentów na tysiąc mie- >ian 
szkańców, podczas ady Polska posiada 300 ty- cc; l .i.lu  
sięcy abonentów, co stanowi odsetek 9 afeonen- L>.t.i LI w ery na 
tów na tysiąc mieszkańców. ! kat go^Modao-zę ;

i ow o *  i i ' . : ;

1’ly ly

1 i.wćw .'is'J.71 C. IT.OiJ l.-.siy i lirogr.; 19.10
1
I ..Na w id n o k r ę g u " :  2 2 .0 0 '  R e c i t a l  - s k r z y p c o w y ;

Warszawa, f 1 411.6 ni.) U.: 7.00 Sygnał cza-; 
su i pie.śń ..Kiedy ranne w stają zorze"; 7.05 
(finiuaslykn: 7.20 Muzyka poranna -płyty':: 7 . :*  
[i/.jiiuiik poranny: 7 .:; ' P ły ty : 7.02 Chwilka
gO'iiodarstw;i domowi-go: 7.5.5 Pr ugrani na oz. 
bież.: 11.57 Sygnał c/.a-u. ih-jnat z Torunia: 
12.05 Muzyka lekka (płyty): 12.25 Przegląd

12..i.'! Kom, meteor.: 12.55 D. c. knneer- 
plyt: 12.55 Dziennik południowy: 14.55 
walce eplyfyy 15.(15 Wiadomości bieżą- 

Kinnunikat l eń '! w. U ty ł. Eksport.: 
mdoliuie: 15.25 Kouiuni- 
15 l'lvD ’: 15.45 ( hwilkn

zowa
Mimo to Czfjclioslowacja nie poprzestaje nu ■ lotnicza i przeciwgazowa: 1-).-'-0 Muzyka ja z ­

iem dość znacznym stanic posiadania i dąży ........ '
do jego zwiększenia.
rndjopsi jąeza.rzom.

Mianowicie czeehosłowtteka

zwraeajae. sje przceiwko ! ' z-:
(plytyi: 15.55 Komnnikar 
li!.(10 Koncert popularny

Utzętłu W\",di. 
z Ciechocinka:

i Tc-lesfrafów t.praeow.ahi

i 17.00 Skrzynka ] n-czt o-w a -. 17.15 Koncert ,o li- 
l>\rekeja P oczt, l s -15 Gdezyt: ..ltzcmiosło jako ozynnitc

szereg d o ś ć  o s t r e e b  I r ó w  no w a g i  s p o ł e c z n e j  i g o s p o d a r c z e j " ;

M T O H I S T i e i

K R A K_  .  Ó  w  

S L A W O W J K a I ©

tni.szki. kury czy gc-i i>rzywi<>mmych na śprzc 
daż do mńiisla. Taki człowiek musi pyć conaj- 
nmic.j niolmbifl.ny ynrzcz wJTś. To lic  -przecież do 
sądnie pokazało przy wyborach przedostatnich 
do Sejmu. Je ś li się zwady antagonif.m wsi i mie, 
sta. jeśli s;ę zwa/ż.y, żo człowiek ten mimo po­
chlebnych raportów do wbulz poda.wanych 
przez niplicznyćh jego stronników, jest w mio- 
śoie niełubiainym. żo gminą goć-podarzy niwtdol 
nie. —  nie dziwnego, że tego ..Strzelca '1 (a mło­
dym karabinek i mundurek ™ę podoba).' choć­
by wedle instrukcji zgćry. ani zorganizować, 
ani poprowadzić nie był w sfarie. Zn-njąc na­
stro je  powiatu, daleko mniejszą winę w rozru­
chach p-rzypisuj.mny siarośi-j-,. aniżeli kierowni­
kowi . . S t r z e l c a J .  L- 

Rzeszów, wrzesień 193”. i

i kategorycznych norm jtrawnycli. m ających na; 
cr-tu ściganie radio; a.jeczarźy. Między innnemi. 
zostały przyzimne prentje >v wysokości 40 ko­
ron czeskich dla każdego, kto wykryje rad jaJ 
pajęczarza z zagwara.ntowmiictn tajem nicy oso­
by, która wskazuje radjopajoezarza. Dyrekcja 
Pc.cztowa spodziewa się osiągnięcia tą drogą 
wykrycia, większej ilości radjopajtjczarzy. olpo- 
wiedniego ich ukarania i zwięk-zenia tym s]>o- 
sobom liczby radjo.-ibonentów w Czcę.liosło-wa-
cji-

IV Polsce radjopajęczarze narażają na dot­
kliwe straty rad jolonję polską. .Ministerstwo 
Poczt i Telegrafów wzięło w opieko zagrożone 
interesy rfldjofonji. przewidując w świeże, opra­
cowanej nowelizacji Ustawy o Poczcie i Tclc- 
g;-,-v(:io, szerog kategorycznych pirz.cp.isiśw skicro- 
wanyeh- pr/.«-iwko ntrkjop-aję-c/nrzom. przowidu- j 
ją  c h i  ... usprawnienie i rozszerzenie systemu: 
kontroli, która, przyczyni się. do skutecznego 
zwalczania radjejiajęczarstwa. w Polsce.

Płyty: 19.20 Itozmai- 
łzień następny; 19.40

R o e i ta l  ś p ie w a cz y :  (9 .0 5  
l e ś c i :' 19..35 P ro g ra m  na 

I ..Na w id n o k r ę g u " :  2 0 .0 0  K o n c e r t :  w  prze rw ie  
i 2 0 .5 0  D zien nik  w ie c z o r n y :  w p rz e w ie  2 1 .0 0
1 B ie ż ą c e  w ia d o m o ś c i  ro ln icz o :  2 2 .0 0  M u zyka ła -  

n e e z n a :  2*2.25 W ia d o m o ś c i  sp o r to w o :  2 2 .0 5  W is.  
d o m o śc i  m e-teornloeiczn e  i kom unikat-  p o l i c y j ­
n y :  22. <0 D a ls z y  ciąg- m u z y k i  ta-necznej.

K a to w ic e .  (-IOFN i G. 1 7 .0 0  Audycja ,  d la  
d ziec i :  1 9 .0 5  . .M ar ja  K o n e n n ic k n  i Henr.ek Ki.-n 
k iew iez  j a k o  p o p u la ry z a to rz y  ])ost:wi J:>- 
na l l l - e -o 11.

Programy stacyj radj*wych.
W to re k  19 w r z e ś n i a  1 9 3 3  r.

K ra k ó w , ę3 1 2 .8  m .)  G.:  1 1 .5 0  P r o g r a m  na  
dzień bież.;  1 1 .5 7  d yg n a l  eza.su. hejn ał ;  
z. T o - u n i a ;  12.05  P ły ty :  1 2 .2 5  T r a n s m is ja  z 
W a rs z . :  1 2 .35  P ły t y :  1 2 .5 5  T r a n s m is ja  z W a r s z . ;  
13 JKI P ły ty ;  1.5 .2 5  T r a n s m is ja  z W a r s z . ;  1 5 .3 5  
Ply-ty; 1 0 .0 0  Transm isja ,  z C iech o cin k a :  1 7 .0 0  
ś w ieil ica  s t rz e le c k a :  1 7 .1 5  T ra n s m isja  z W a r ­
s zaw y : 1 9 .0 5  „ S ta r y  K r a k ó w 11; 1 9 .2 0  R o z m a i ­
t e j  i. k n m u n ik a ty ;  1 9 .3 5  P ro g ra m  na dzmń n a ­
stępn y :  1 9 .4 0  T r a n s m is ja  z W a r s z a w y :  2 2 .0 0  
R e c i ta l  fo r te p ia n o w y :  2 2 .2 5  W ia d o m o ś c i  spor-

Tan iei niż za cenę
S I I . E T U  I I .  K L A S Y  
msżemy podróżować 

S A M O L O T A M I  P .  L .  L .  „ L O T "

Pr*y xam»wiaain pojedynezycb 
egzemplarzy „Gloan N ared«“  
należy równeeześnie nadesłał 
25 gr. za każdy num er dzien­
nika i epłatę peeztewą 10 g r .  

od egzem plarza.

H. R ID E R  H A G G A R D . 6 0

f f Zbudzeni ze snu” .
N ie  m am  p o ję c ia ,  co  d z ia ło  s ię  zemb.ii 

p rz e z  te  s e t k i  t y s ię c y  lat. Po w iedz ,  m i,  K u m p lu  e> u. 
c z y  ś n i ło  ci s ię  coś k i e d y  l e ż a łe ś  c h o r y ?  t’ y  n o  to, 
g d y ż  tam , w  p o d z ie m ia c h ,  g d z ie  stale^ prze  b y  w ani 
7, o jcem , n a w ie d z i ł  m nie  dziwmy sen . Ś n i ło  m i s ic ,  
że p od  rr>żo w a l  i śm>- ra z e m , o b o k  n iez l iczon ych  
i św ia tó w ,  d o  b a rd z o  d a le k ie j  i a k ie ś  g w iaz d y .  M ow 1 
to  n ic  n i e  z n a c z y ?  G d y b y  s ię  n am  śn i ło  to sarno, 
n a tę ż a ło b y  p rz y ją ć ,  że  p r z e k a z a ła m  m yśl  m oja  fobię. 
T o  rz e c z  z w y c z a jn a ,  p r z y n a jm n ie j  t a k  b y ło  w  moich 
czasa ch .  B i e k l e y  m a  s łu szn o ść ,  I iu m p h ro y T t .  N ie  
je s te m  ta k ą ,  j a k  in n e  k o b ie t y  i n ie  m o g ę  p rz y n ie ś ć  
s z cz ę śc ia  m ężczyźn ie ,  k t ó r ę  n ic  u m ie  czek ać .  K la- 
tego" m o ż e  " l e p ie j  u c zyn isz ,  je ś l i  b ę d z ie s z  m n ie j
0  m n ie  m y ś la ł .  T a k i e j  r a d y  u d z ie l i łam  R a st in o w i
1 B i c k ł e v ' o w i .

S p o jr z a ła  n a  m n ie  znow u s w o je m i  cu d u em i,  
wde-lkiemi o c z y m a  i w s t r z ą s a ją c  g łó w k ą ,  u śm ie c h n ę ła
sie i odeszła.

A le  u ś m ie c h  ten u czyn ił  m n ie  je j  n ie w o ln ik ie m .
T

R O Z D Z I A Ł '  X V I I .  >

N o c n e  p o d ró ż e  O rosa i A r ln d h n o la .

W  o w y m  cz a s ie  O ros  zaczął o d w ie d z a ć  m n ie  
c o r a z  cz ęśc ie j ,  aż  w k o ń c u  n ic  b y ło  n o cy ,  w  k tó ­
r e j  n ie  z a w it a łb y  w  s p o s ó b  ta je m n ic z y  do m oje j  
s y p ia ln i .  R z e c z  n a jd z iw n ie j s z a ,  że o je g o  w izytach , 
n ie  w ie d z ie l i  a n i  B a s t in ,  a n i  B ie k le y .  W istocie ,

k ie d y  raz. cz.y d w a  ra z y  w s p o m n ia łe m  im o tern. 
s p o jr ze l i  na m nie  zd ziw ien i  i z a p e w n il i  m nie ,  iż 
n ie  w id z ie l i  n igdy  O rosa, w c h o d z ą c e g o  d o  m o je j  
chaty .

K ie d y  w  p e w ie n  czas p óźn ie j  w ró c i łe m  znow u
d o lego  lem atu . (S ie k ie r  zaczai r o z m a w ia ć  o czem ś > *
in n em , w n o s i łe m  żalem , ż e  u w a ż a  m n ie  za cz ło­
w ie k a  c ie r p ią c e g o  na u r o je n ia  w  n a s tę p s t w ie  c h o ­
ro by . Nic b y ło  lo rzeczą  d z iw n ą ,  gd yż ,  j a k  d o w ie d z ia ­
łem  s i |  p óźn ie j.  B ie k le y ,  u p e w n iw s z y  s ię .  ż.e u s n ą ­
łem, ro zp ią ł  u w e jś c ia  do c h a ty  c ie n k ą  n itkę  i p r z e ­
k on a ł  s ię  rano , żo ta p o zo sta ła  n ie n a ru s z o n a .  A le  
Oro n ic  dal s ię  s c h w y ta ć  lym  s p o so b e m . 'P rz y p u sz ­
czam, że z o b a c z y w s z y  ją ,  u s u n ą ł  p rz e s z k o d o  i ro z ­
pięli n itk ę ,  w y c h o d z ą c  znowu p o /a  próg. T a k i e  p r z y - - 
n a jm n ie j  b y ło  w y ja ś n ie n ie  B ast in a .

B a d ź  co bądź. przycho d zi ł ,  a lb o  tak m i s ię  zd a ­
w a ło  i w y p y t y w a ł  m n ie  w  s p o só b  b a rd z o  n a ta r c z y w y
0 o b e c n i '  w a iu n k i  życia na z iem i, zw łaszcza  w  o k o ­
licach  c y w i l iz o w a n y c h ,  °  m e to d y  rz ą d z e n ia  w  róż­
nych k r a ja c h ,  o ich ustrój sp o łecz n y ,  fizyczne1 ró ż ­
n ice  m ię d z y  posz.cz.ególneiui ra s a m i ,  o w ie rz e n ia  
r e l ig i jn e ,  zd obycze  k u ltu ra ln o ,  dz ie ła  sztuki,  w ie d z y
1 l i t e r a t u ry ,  o zdolności w o js k o w e  n ie k tó ryc h  ludów, 
ich p r a w a  i w io le  innych rzeczy .

O p o w ia d a łe m  m u, co m ogłem , a le  lo go nie 
z a d a w a la ło .

—  M uszę  s ię  sani p r z e k o n a ć  —  z ad e c y d o w a ł  
w k o ń c u .

—  Czem u in te re su ją  c ię  k \  k r a je ,  o P a n i c ?  —  
zap yta łe m , zm ęczony.

—  W ia d o m o śc i  z e b ra n o  p rz y d a d z ą  mi sio na 
p rz y sz ło ść  —  rz e k ł  w y m ija ją c o .

—  Dowiodz.ialom s ic ,  O rosie ,  że za Iwoich  c z a ­
sów  m o g l iśc ie  p rz e n o s ić  s ię  z. m ie js c a  na m ie jsce .

—  T o  p r a w d a ,  że S y n o w ie  M ąd rośc i  o b d a r z e n i

b y l i  tą w ła s n o ś c ią  i żo ja  ją  je s z c z e  p o s ia d a m , H um - 
p h r e y 'u .

—  A  w ię c  czem u n ie  chcesz, p r z e k o n a ć  s ię  n a  
w ła s n e  o c z y ?  —  p o d d a łe m .

—  P o trz e b a  mi p rz e w o d n ik a ,  k t ó r y b y  w  k ró t­
k im  c z a s ie  dal mi o d p o w ie d n ie  w y j a ś n i e n i a  —  
rz e k i ,  w p a t r u ją c  s ię  w e  m n ie  p a ła ją e e m i  oc z ym a  
tak. że p rz e ją ł  m n ie  d re szc z  zgrozy.

Z a p y ta łe m  go, chcąc  zm ien ić  te m a t  ro z m o w y ,  
czy  otrzym a] ja k ie ś  d a lsz e  in fo r m a c je  o w o jn ie ,  
k tó ra  m ia ła  toczyć s ię  w  E u r o p ie .

O d p o w ie d z ia ł :  —  N ie  w ic i e ;  toczy s ię  ze z m ie n ­
iłem szczęściem  i sk o ń c z y  s ic  d o p ie r o  w ted y ,  g d y  p r o ­
w a d zą c e  ja  n a r o d y  b ę d ą  b l i s k ie  z u p e łn e g o  w y c z e r ­
p a n ia .  —  Z d a je  s ic ,  żo w o in a  n ie  in te r e s o w a ła  
O rosa. B y ła  ty lk o  —  ja k  s ię  w y ra z i ł  —  d ro b n o s tk a  
w  p o ró w n a n iu  z Icm i. k tó re  toczy ły  s ię  w  je g o  c za ­
sach . P o le m  o d sz ed ł ,  a ja  u sn ą łem .

N a s t ę p n e j  noce z jaw ił  s i c  znow u i w y m ie n iw s z y  
ze  m n ą  k i l k a  b a n a ln y c h  u w a g .  p o w ie d z ia ł ,  że z a s ta ­
n a w ia ł  s ie  d łu ż sz y  czas nad  m oja  p ro p o z y c ją  z w ie ­
d z e n ia  n o w o c z e s n e g o  św ia ta  i p o s ta n o w ił  p rz y ją ć  ją.

—  A k ie d y  to n a s t ą p i?  —  z ap yta łem .
—  Teraz. — rz e k ł .  —  W y b ie r z e m y  się  w p o d ró ż  

do tw oje j  o jczyzn y  i do m iasta  z.wanego L o n d y n e m , 
a ty będziesz, m oim  p r z e w o d n ik ie m .

—  T o  n ie p o d o b ie ń stw o !  —  z a w o ła łe m .  —  Nie 
m a m y  o k rę tu .  |

' —  B ę d z ie m y  p o d ró żo w a ć  b ez  o k r ę t u  —  r z e k ł  
Oro-s.

Z an iep o k o iłem  się  i zw róciłem  je g o  uw agę, że 
B astin  lub  B iek ley  b y liby  o d p o w ied n ie jszy m i p rz e ­
w od nikam i, gdyż czu ję  s ię  b ąrd zo  slab y .

(D a ls ij ciąg uaaf^pl-.

\
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j ł z i m i  J l t t o d t y e l k .
J ^ o n r a d a  3 T a n > n i .

R u s z y liś m y  z m ie fs c a .
j a j ł in y

zumiio-.-t.
w i z j ę . . .  . I r t > n  7. m ł o d y c h  c z y t e l ń  i k ó w  
d o  M o n le v ic łe o ,  p o j e c h a ł  d o  K i o  de 

J a n e i r o ,  a  A t r y k a n k ę  n a z w a !  nopro-st.il M u r z y n ­
k ą . . .  'I e  w s z y s t k i e  p r z y k ł a d y  d o w o d z ą  n i k o .
ż( k r z y ż ó z k o  rn z w ią .z ./ n o  . .w  p o c i e  c z o k i " .  R e .

tikazenie się numeru powakacyjnego ..Dzia­
łu  M ł o d y c h '1 z n a l a z ł o  o d d ź w i ę k  w  s z e r e g a c h  n a ­

s z y c h  p r z y j a c i ó ł .  N a p ł y n ę ł y  l i c z n e  r o z l i c z a n i a  
m i łe  l i s t y ,  a  n a s z  Z a to r/ a m in  n a d e s ł a ł  opi.- s w e j  
g ó r s k i e j  w y c i e c z k i ,  k t ó r y  z a m i e s z c z a m y  w dzi-

s i e j s z t i n  n u m e r z e .  ó i n k e j a  c m i  d o b r z e  c h ę c i  m ł o d y c h  t z y i e h . i k ó w
C-o s i ę  t y c z y  k r z y ż ó w k i ,  ( o  n i e k t ó r e  j ;  j  m i e j  i z p r z y j e m n o ś c i ą  odę.zyi  u j e  z a d a n i a  n a w e t  n ie -  

ftca s p r a w i ł y  n i e j e d n e m u  n i e m a ł y  ' ni ud ow y,  k o m p l e t n e .  '/ .cza jeni  l«>i\-icm i ci  n a j m ł o d s i  
Z a m i a s t  o b e r t a s a  c h c i a n o  k o n i e c z n i e  u l o k o w a ć  w p r a w i a  s io  n a  t y l e ,  b\- móc 
w  p r z e d z i a ł k a c h  o b e r k a ,  a n t  an i  a c z  —  n ie  k i e  z a d a n i a  b e z  z a r z u t u ,  
p a s u j e .  N a  m i e j s c u  f i k c j i  w id z i , i l  k t o ś  z j a w ą , I

& i& a z x w i« ą z f & v s ś ®  i .
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Nowy T a r g — 'Rytro yia Pieniny
O t r z y m a l i ś m y  o p is  w y c i e c z k i  j e d n e -  d ł o ń c e  

;*o 7. n a s z y c h  m ło d y m i  W K p ó łp r a c o w n i-  
ków.

A y j e i d ż o m  n o c n y m  p o c i ą g i e m  7. K r a k o w a ,  
a na p ^ t d  r a n o .  p o  p r / a ^ rz e -m a n e j  n o c y  w  p o ­
c i ą g u  y - len i  w N o w y m  T a r g u  i r u s z a m  w d r o -

1 ci 
r o z m a z a ć ■e s z v ~ t -

Ka ra w a na j

lo ko 1110 ty  1 w a j

i r ozy c i p do |

i i - riy nar.d w  i l gflO

1
1 ny

K 0
' ,a i
b rr  j

rft ■ j
\mm

| stau 

fik —  ! 1 r.jfl

o/a j

M f
J e ś l i  c h o d z i  o z a d a n i e  l i t e r a c k i e ,  i o pn.s/.in 

o n o  j r i a d z i e j .  O t o  r o z w i ą z a n i e :
1. F r a g m e n t  z „ C h ł o p ó w '*  \YI. K e \ m o o t : i .  

tom I.:
2 .  p o c z ą t e k  1 sal l a d y  Ś w i t e ź ’’ A .M irk iw zi-

07.a:
J .  f r a g m e n t  7. „ T r z e c h  B u d r y s ó w ' ’ A. M ielc ie .

|wicza:
4. w yjątek 7.

IA  Mickiewicza;

N a  n n g re .  ie za  l i c b i e  r o z w ia z .a u i ;  
ez\ l i s m y  k s i ą ż k ę  .1. r ( ' o r p e r a  pt.  ,, 
luh ż y c ie ' * .

■ z e 7.na-  

ś a i i s r ć

,Pana Tadeusza-” 'R ok 1812)

5.  f r a g m e n t  z „ Q u o  v a d i s ‘" H. nkie-c
H. w y j ą t e k  7. „ O g n i e m  i m i e c z e m ’ ', lom 1 1 . !

1 H. Sienkiewicza.. 1
' R o z w i ą z a n i a  z a d a n i a  l i t e r a c k i e g o  b y t y  n a o  

} gól trafne.

i L ł O B R i :  R O Z W I Ą Z A N I A  X A D 5 i . S k A L T:  
B r n u .  M ł y n a r s k i  (D e b o w  ięc. k J a s ł a  . Kr. 

G a u d u i k ć w n a  i K i l o w i e c ' . .  1. B i t u m ó w m i  , Mi­
l ó w k a  k.  Z i a c a ; .  A \  S o w a  ( D . i b > i e  n t e r n . ' ] .  
I i .  A n d r y s i k ó w n a  , T r z e l  i i n a \  z K r a k o w a .  \Y1. 
M c s s o c z y ,  Z. J a ł o w i e c ,  K w i n t a  i k .  tś. Z A.

N A G R O D A .
N a g r o d ę  u y i o s i r w a l  Z. J a ł o w i e c  K i . - .k ć w l .  

1'P-o n a g r o d ę  m o ż n a  s ię  z g ł o s i ć  d o  n -d : k c j i  . . j ł z i a  
iii M ł o d y c h ' - ‘dii. ś w. K r z y ż a  i i j  e n d z i ę u n i -'  
le i e -d z y  4 a  (> w i e c z o r e m .

praiżiT n b m i ł o s j e r t n e .  P o w i e t r z e  p a r n e .
P i ę k n a  d r ą g a ,  p r o w a d z i  s a m e m  i s z c z y t a m i  c ó r .  

■Po e .z to ro g o d z in n .y jn  m a r s z u  z a s k o c z y ł a  rowie 
b u r z a  i p r z e t r z y m a ł a  p o d  p r o w i z o r y c z n y m  n a ­
m i o t e m  z p ła s z c z a ,  g u m o w e g o  p r z e l a ł o  p ó l  g o ­
d z i n y .  P o  p ó ł t o r e j  g o d z i n i e  w y t ę ż o n e g o  m a r ­

cu  _  j u ż  piw/, > —  d o  O . o m l y i w  *7M l * * * * 1" * * * "  n a  p r a w o  szc zy t .  i i w b v  i

Kpai. P l e c a k  z s i ł„  15 k g !  p r z y g n i a t a  k u  ‘‘ T " ”Ąak}m  Z*01^ " 1' . . Tor\'*.
• »„ i 1 . \ . v * ' . i.Wjjh.-b!iłzipj t*Tyjcn^«c>rMikjc?i c%r>£c n io i c i  vwcif*C7-*/iiHiii. .leonakze po (>-oio r̂odyJmiym it»nr<VM ° J ‘ * J

i--> k m .  ( I ro n i i  —  z p a j d u j e  s i c  u stóp ru in  zain-i
ku c z o - w . m t e k i i g o .  S z y b k o  ’zrzuca-m  z d ę b i . ; '  . <«•« R y t r a  mam j e s z c z e  7.0 iwje ęMzhny

oro ir i .  a 1o z a p a d a  z m ie r z c h .  \ Y k r ó V e  g u b i ę  
żi h c  z n a k i  i w l o k ę  s ię  p r a w i c  na Meno. .K u ­
bo  n a c h m u r z o n e ,  . .g w i a z d  s z u k a m  — p r z e w o ­
d n i c z e k . . .  _  n i e g i c l y .  J e d y n i e  pn n u d n i  rw
d r z e w , ic l i  p o z n a j ę  s t r o n y  ś w ia t a  i t i / c m a m  łróe- 

n iinek pó iu i :cn o -w se . l io d ,n i .  C o  k i l k m l z j u s i a t  me­
tr,  w  Pirogi r o z c l i o d z a  ' s i ę  n a  d,\n'o i t r z v  s t ł o -
n y .  ! e r z  j a  k o n s e k w e n t n i e  id ę  s z c z y t a m i  g ó r ,  
K'i o g a  i i i  n i i .y  w o z o w a  a l e  p e in a  w r h o i ó u -

r o z p m l i in ,  d z iu r  i... 1 doi a .  AVkoln m n i e  s z u m i  
t a j e m n i c z o  < g r o ź n i e  'a s .  P ' y r i i o d z c  n a  s z c z y t  
j e d n o j  /. g ó r .  C e z y  m o j e  •/. t r u d e m  p r z e d z i e r a ją  
s i ę  p r z e z  z i - i te  m a s y  c i -'i i inoA-i j d io s łc z o g a in  
po T o k a c h ,  n a  j e ś n i e j s z m n  i l e  ni-m jf ! c z a r n e  
k o n t u r y  w y s o k i id i  g ó -. P o o r ą ź a n i  s i r  z n ó w  w  
c z e r ń  I J e s j e m  sam. !tó c z  p o s . a m u  !ss>i j 
e ó e - fr - .ó w  m o ic h  k r o k ó w  —  ci.-/a z u . c i r a .

P o  przc.-z.iłi .try.cch g o o z iu i iy h  ii v  \ k a n i a  r i c  
n ż i(- in n o ś c i  z. u l c r / a d io ik a  g ó r v  —  o r a d o ś c i !  
—  d o s t r z e g ir u n  na l a w o  - w i a t k i  S a e z a .  a p rz e d  
. - ' l  ą U i t r a .  D o l a t u j e  r ó w n ie ż  i szami fal D u n a j ­
ca .  '. w ię c  n i c  z ld a d z i le m .

'A res?,-;.|. .. ‘c d e n . - . s l c j  w in ie y ,

dr,-" ( i j t lakaray 1)1. dotdie-m d o  ] io r  1 .
m n ie  i ,y la  s t a c j a  k o l e j o w a  w R y ‘ r.a

K. r'.. (Zator

z r z u c a n i  z ••mom 
i - t c e a k  i p.o c h w i l i  7. n i e w y p o w i e d z i a n ą  p r z y -  

.'.(‘ l u n o s c i ą  za a u irz e tn  s ię  w  c h ł o d n e  n u r t y  D ii-  
n a j c a .  |’ o  k ą p ie l i  w d r a p u j e  s i c  n a  . . z a u i e k 1’ .

M y ś l a ł e m ,  że z ru in  z a im k ó w  j a k i e  z w i e d z i ­
li m. j u ż  w K ipo w e n .  w T e e z y n k u .  v. I .a n c k -u -o -  
n ic  i w ( i J i r z y k o n iu  -—  e a j w i e k - z e  wrażeni.- ;  n ; i  
m nie .  w y w r z e  ( ' z o r s z i y n .  N i e s t e t y  •.■awiodlyn 

isie T o  l y i k o  s-zeząt.ki —  r u in !  J e d n a k  w i d o k  
sróry na I> iin a je e .  a p ize i iew w / .y stk ie in  n a  ż a ­

ki pn d r u g i e j  s i r o m r  P u n a j e a  —

i 7

j i r . c k  n ie d z u  
j w .sp a n iu ly .

j ś '  r a z  7. c z t e r e m a  p r z y g m ju y i u i  [-0,1  : i : 'z v s z a m i  
, w mia.pnu.ią ł ó d k ę  i lu-za .tn  z h i i ^ j e m  D iin a jcs i  
j w  I i c n i n y .  . . ( J - r k ie s t r a ’' c . \ g a i j 'k a  — d w o je  
s k r z y i u e e  i l a s  -  ż e g n a  n;>s mi je >, ’■/; 1 ja .yet i  

r z ę p o l e n i e m .  ! ' i> d eżrs  j a z d y ,  j-ra.w ie c - 1 - m  m e -  
t ló .w .. .;,]iol\ k u j  1 na.- n o w e  . . o w a c j e ”. Ka-przęei  ,-.- 

j f d ą e e j  !( (izi w c l io  iz.a d o  w m l y  d z ; e e : e y j a ń -  
. 'K' c z y  g o ”a - ki, i ..1 d n e  s j i i c w a j a .  i c ie -  . .g iv ,-  

.jl? tui s k r z y p c a c i i .  i : n ; ę  zuć-w lv.-in-.'.a iu* :miv
k n  u d o w e  i ś c i ą g a j ą  h n rac .z .  i 
r o d z a j  z a r o b k o w a n i a  1 y l  po i

P o  d w ó c h  ■„(. n z ln a c l i  stos.;
iw a  iv

■7.1. by tell 
■jodzien.

N o w e  z a d a n ia .
A  ia ś e iw  i e . . .  c z e k a m y  n a  k r z y ż ó w k ę ,  d i e c -  d r e s u .  C o  d o  zan ian y n a z w y  D z ia łu  M b  .'i v r h  n a  

tn y  s i ę  t r z y m a ć ,  z a s a d y  zaTHies/.e/.ania \- im - . U o z -r y w k i  P m y s - lo w e  l o  u w a ż a m ,  że .idu;  en  a 
s z y m  'd z ia le  z a d a ń ,  u ł o ż o n y  eh  p r z e z  n a s z y c i i  jua.z.wa- o b e j m u j e  n i m i l k o  r o z r y w k i  m r r c s lo w c .n:i>7.yc!i  ua.z.wa- o l -.e jm u , je  t f m n l k o  roz.r 
- w s p ó ł p r a c o w n i k ó w .  A '  d z i s i e j s z y m  nnr-n -rze  d u i - fu lc  r ó w n i e ż  )> rćb y  l i t e r a c k i e  n a s z y c h  : .i!odv>-h 

j e m y  g a r ś ć  z a g a d e k  u k ł a d u  M o r s a ;  to  ł a n -1  w s p ó ł ^ - j i i e c w n i k ó w .  d a l e j  lu im o r .  a l o r e . m y  i id .  
enr-zki ,  w i z y t ó w k i  i a n a g r tw n .  C z -e k a m y  j( d n a k  Tłoz-szorzenie  n a s z e g o  k ą c i k a  w H m  i :v ' r u u k u  
Tłfl ładn ą, ,  p o m y s ł o w ą  k r z y ż ó w k ę  i n ic  w ą t . ju m y ,  j b y ł o b y  luurdzo p o ż -a d a u r .  p r z y  i i f r z v n n : r i - ;  o c z y  
ż e  na.jWJŻSZ.-1 p o e z j a  p r z y n i e s i e

j u k c w o  in u io io ' ! .  
n y e h .  Od ( ze-rvonege kla-ztorn -/.i c z c n a  sic 
w i;r- .c iw a a i r n k e y j n a  c z c ś i ’- j a z d y  . D u n a j c e m .

a - z  . J  h a r o n ' -  je st  d o ś ć  roznu-wni' , i o b j a ś n i a  
i e -111 iv..;vi sr.ko.

P r z e d  n a m i  w i d o k  :ia p o -z a -p rn - . -  T r z y  K o ­
r o n y .  Na- l e w o .  po ,I  n ie m i  p o z o s iu w ia j . u y  pięk­
n y  w ą w ’ 7 seis-ZCU śk i i p ł y n i e m y  juz pry/ ś l j - 7 .  

la ai i  z.-d cen aon i. ( c z y  n a s z e  z z a e h  i e p n n  u! 
k w in n e  -a  w c o r a z  l o  l u n c e ,  u k a z u j ą c e  s ic  
p '7 .o l  n a m i .  w s ] i a i ' i a l e  oMzc/enie ! :nn-i.jc-.-i...
A  p r o s i  n ie  j o t r a f i e ,  o d d a ć  z a c n w y l  11. - d v  i 

k o l e j n o - e i  w r a ż e ń ,  iak irn  i i la g u le m  w e i a ę i ,  t 
' . .e -dzinnej j: izd\  >,< .-'rć-d P ie n in .

P l y r n n t y  z u p e ł n i e  w o  n o  i z k o b d  podziw  i a - j  
iu\- / Jw . ju ie k i  r k o k .  n a - t ę p n i e  m i j a m y  k n i e l i i o : !
H i d e .  P a c i m i e e i l .  Mni.c!u‘'W. / n ó w  s i l n y  V. 1 - ( J j j

na g ó r ę  / ( a m k o - 1

a stani rm-
'■ j a k i m  d l a

k ret 1 m a m y
Pów a i i a.) 111.

na.ni kilks. P,ę 
dziejny jo z.-unieszczzać kolejno.

A w ię c  n a j p i e r w  ł a ń c u s z e k .  P r o s z ę  z a m i e n i ć  
W ę g r y  n a  R a d o m .  N ie  ł a t w a  t o  s p r a w a .  a m o ­
ż l i w a  t y l k o . . .  w  Inńeii .szii .  ( N a w i a s e m  prz.ypo- 

T m na.m y z a s a d ę  ł a ń c u s z k a . :  o s t a t n i a  sy la ł> a  j i i e r -  
•wsaogo s łow a- j e s t  p i e r w s z ą  - y l a h ą  s low  a na. - 
stggunego. N p .  b a r - k a ^  k a - w a .  A '  t e n  spo-s jl .i  i c i -  
; im y  t w o r z y ć  d a l s z e  w y r a z y ,  a ż  d o j d z i e  s j ę  d o  
B a d a n e g o .  Tlośę. sy la b  we. w s z y s t k i c h  s l o w n e h  

m u s i  być je«l 'na^owfb).  Z a m i e ń m y  t e ż  W i l n o  n a  
K r a k ó w ,  l u b :  O d r a  r>n N i e m i e n .  O s t a t n i  lu ń -  
ewch to  R o d a n — statek.

Tera/z kolej n a  wizytówki. Należy i>igadnać 
* » w ó d .  wnglęrinio urząd wła-ściciela idh ‘ u u-i- 
syńowego ,

I

SL L -  Z a ł o r

J w iń c ie  d z ia łu  r o z r y w e k .

| Nh sa n i  k o n i e c  z o s t a w i a m  s p r a w ę  i a r d / o  
| a k i u a J n ą : j a k a  lte<lzic na jl i i iżs/ .a  na.gnu'.a  z a  ..lo- 
|l>re r o z w i ą z a n i ' - z a d a ń ?  J a k  z w y k i e  r . - d . k e j - i  
1-prze.znae.7a1 in te re -u ją .e a .  k s i ą ż k ę  p . t .. P a jo rn iu -  

i c a  z n i n k n ”  (M. G o u d a rc.%11) k t(’>ra imdyie j n y - .  

I łosiowa run. |
I

W KOŚCIELISKU
w willi psi Mrzpźcssi

(z

© c 8  s l o t a c h  4 . 5 © .
W  z i m ł e  d o p ł a t a  z a  o p a ł  i św ło W o .

i ś o k o i h - o  T l i ;  tn .i.  ! '  > eh  u iii

z o s t a w i a m y  n a  l e w o  A l t a n ę  . ' l e n k i - w i c z n  i 
z n ó w  w i d o k  n a  ( zer t .ez ik  A i e . i k i .  o r a z  ( '/ .rrra i-^  
na Śk-aie iKll  ni.\ |

7. w e s t c h n i e n i e m  ża lu  dc>bij: ;iny d o  hr/.egu 
-.\ -ś/a-za w n i ' - j . ld.-u.-ę d w a  z t o c i s z c  p r z e w e ż n i kIa"1- r 1

. . . . .  i .la n A D fji

. .o a u w ł ^ a  '_

K r ó l o w a  .fa-dwiga, pofslca .Jo­
an n a  I)'Aro
5teieh W. X. ..Budzenie Świę­
tej"' Dzieje kultu K.

z ł .  2 5 0

w j  i r o b ię  f o b i o  m a ł y  s p a c e r  no 
N o r  npędz.;vin w s c h r o n i s k u  P -  T .

K a s i t e p n e g o  d n ia  r a n k i e m  
p -zo p ip M ifm i  p o l o ż o n i ' -m

m u .
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-,&5

ni;

r
z a ' -h w ; 

■oczka .
• łv-t 11

e e a ;

©r. E. 0^vinyż

'o;1 m Się 
pa rkicm, j

w i l l a m i .  na.s tęąmio p i j e  w o d ę  m i n e r a l n ą  , .7 .rć-1  
(J ła d l  o f i  on '- ,  z w i e d z a m  P a r k  z d r o j o w y ,  p r z y - 1 

g i ą d a m  s ię  s p a c e r u j ą c y m  d e p t a k i e m  i. n k . s ń c u  

r o b i ę  b o l e s n e  .-spostrzeżenie ,  b ito  n - io r m  m n i "  o l ­
b r z y m i a  i l o ś ć  ż y d ó w .  7, e i e k a w o ś s  i rc\-ię rnałą 
. . s t a t y s t y k ę ' ' ,  A T a e a . j ą e  g ł ó w n ą  u l ic , ;  S z c z a w - j  
r i iey  l i c z ę  a r y j s k i p  i s e m i c k i e  I w a r z e .  Kilo w y - j  
r-rk. N'n : { ( 7  )> rze cl iod za .eyc i i .  u y i . i r r a  g ó r a l i  j 

ż y d o w s k i c h  . , t w a r z y ” rm lło / y P o n  ■
ta (. j .  10  t w a r z e  a r y j s k i e !  R o z  k o - j

St. Sof aro

rtHTZłNHto listeaa, 
fcerzifsla? i  hilslczefl

k i n o t e a t r

i g ó r a l k i .

a  ro s  

m on-tarzy-■!...
f t p i i s z e z a m  //.e-zawliieę i id e  w  P ie n i i iT .  7 "  

s r e z y t u  S o k o l e j  P e r c i  p o d / Jw la m  w ę ż o w e  s p l o ­
t y  T ń in a je .a  i zd u m ie a v a n i  s ię  n a d  'n o g a c l w " m  
p i ę k n a  P i e n i n .  O d w i e d z a n i  j e s z c z e  p u s t e i n i k a  
w j e g o  s a m o t n i  i po . . z d o b y c i u ' '  T r z e c h  K o r o n  
P.-KS2 m.N. s y t  w r a ż e ń ,  s c h o d z ę  d o  K r o ś r i ; ń k a  

P o  k ą p i e l i  w  D n n a je i i  p o m n s z e o w a i e m  z i  

cze-HTo-ni-mi z n a k a m i  p r z e z  P r e h y b ę  dr R y t r a .

D. K. F„ Ryfro D Ź W I Ę K O W Y  D ,S W  I T “  |
DOM KAT6 1 1£ K I<qp—■—qt—n—wwĝwłłpentcMwng—■b

m i .  1 1

&  S I Ę  G A M A  K R A K 0 :W S K A
Kraków, ui. śv/. Krzyża L, 13

f F < a ^ r ® f » l ę ś ę i 3

Zbiorowe !®k«|©
S f i m m a s l a i n e

ciin m łod zieży  rn ę sk . i żeń . n d z ie tan e  p rzez  
porsfśspiorifew ?. p « R w e s « ł

l e k c je  w ed łu g  program u

ki. i nawego typw k l SV-VJII s ła r fg o  t ^ j j .
N * ijuzw in 9  poszczególne przadmioiy. iłurtywl- 

<Ju»ł{.Tce_inp, Języki nowożytne.

(te&wy jłrz-ffdpsłurlniowR (8-13) pspoitłiimawtł (15-20)
przystępne. Opłata m tafdocjna,

W *  wtipMiinaiłłajWt*

ł ł .  K I R  L.  a.  li. fiInformacje
i lekc je .

w e-.osła.
8-7& -SS TJ9

>5s zakofrozemie

Anagram .
u ł o ż y ł  Mors.

P i o n w w e  —  j e s t  t o  k r a j  cka.leki,

D r u g i  —  lnńal to m u  w i e k i , :
■przecie —  g r ó d  w  K g i p c i e  t a k i ,
G B -w arie  —  są- t e  s k o r u p i a k i .
Piąto —  to l o d z i e  o l b r z y m i e ,  

ś ł iófit .ę  w res -zc ie  —  S o ń s k i e  im ię .
Słrmm. t e  t.w-orzą ł r t e r y  
W  każrb*m  s ł o w i e  jest. ich cz tc ry

A  z a t e m  do c z w a r t k u  2 8  U n .  w łąe/.n i-- n m i-  j 
a y teć .  mew,na r o z w i ą z a n i a  p o w y ż s z y " ! - z a d a ń ,  i 
Zanim z a k o ń c z ę ,  c h c i a ł b i m  p o d z i ę k o w a ć  W ,  I 

S o w i e  z D ą b r o w y  G ó m .  za  m i lą  k a r t k ę .  K a - : 
e r o ó ę . ,  p rz y z n a n a ,  p r z e d  - w a k a c j a m i ,  w i s y l a m  
d o f i i e r o  t e r n z ,  g d y ż  n ie  z n a le m  d o k l a - l u . -g-) a - ,

O d  c s ^ S J A k M  « ł « i a  1 4 . 9 0  b m .  r ® « » « la c y | i» y  j w o ^ R a n  t

ń letni g .n A ln y ,  malec, znany bohater 7. filmn „ O o m p * — ulubieniec młodych i fteroał.Tch

I -  J s c ^ i e  C o o p e r  o r a z  R y s z a r d  B i x  i B e r y s  K a r l o t f ukażą się w sensacyjnym de >e>7, 
wzruszającym filmie /o d  tytułem

D O N O V A N
reżyserii twórcy aroyd®dła 
„Ben Hur“ —  Fretła Niełe.

A rcy d z ie ło  film o w e, p rz e w y ż sz a ją ce  w sz y stk o  dotąd  w id ziane. N ieb y w a łe  u ję ­
cie  te m a tu ! —  G e n ia ln a  r e ż y s e r ja ! — F e n o m e n a ln a  g r a !  D  O  N O  V  A  M 

to n a jp o tę ż n ie jsz a  k re a c ja  cu d ow nego d zieck a  A a c łs i®  C o ^ - ^ e r ’ * .

Od Wydawnictwa.
Prcwfkfiy F. T. AfoojR^atów 

«  » a d i i y ł « t t ? @  p r e t s w m e r i a t y

w r z e s i e ń .

"ENY MiT-USO NORMALKK. Trzy wYświetlenia w dnie powszednie o arodz. » 
a w niedziele i święta lakże n ęodzinie 3 pepoiudniu.
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